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W rocznicę lO-lecia ukochanego .. Robotnika" 
przesyłamy C. K. W. i Redakcji zapewnienie, 
iż cała Łódź socjalistyczna dzieli z Wami radość 
tej uroczystości i składa życzenia, by "Robotnik" 
stał nadal na swej placówce jako widoczny żywy 
wyraz naszej walki i ofiar polskiego ludu pracu
jvego o swojt'l wyzwolenie z niewoli kapitali
stycznej. 

Niech 'żyje Redakcja "Robotnika"! Niech 
żyje P. P. S.I 

Strażnikowi praw Człowieka i Oby
watela, szermierzowi walki o Socjalizm 
i Niepodległość, bratniemu naszemu pismu 
"Robotnik", w trzydziestoletnią rocznicę 

dzjałalności, przesyłamy najserdeczniejsze 
życzenia. 

I 
I 
I 

Za Łódzki Okręgowy Kemit~t Robotniczy P. P. 5. 

Eul'. Ajnenkiel. Dr. Ed. Weiaab«g, 
.ekr~tarz. przewodniczllcy. 

-XXX lat "Robotnika'? 
Dnia 12 lipca minęło 30 lat od cza

su, kiedy ukazał się pierwszy numer 
.. Robotnika". Jeżeli dla .każdego socja
listy wogóle, a dl ,. towarzyszy partyjnych 
w szczególności, trzydziestoletnia roczni
ca .. Robotnika jest symbolem znacznego 
zwycięstwa idei socjalistyczn-ej, zwycię
stwa prawdy nad fałszem, wolności nad 
przemocą, jest jakby świętem prasy so
cjalistycznej - to rocznica ta, tymbar
dziej ma wielkie znaczenie dla robotni
czej Łodzi. Narodziny .. Robotnika" bo
wiem, nie odbyły ~ię w dalekich stronach 
zagranicą, na zachodzie, gdzie wolność sło
wa nie znała takich szykan, prześladowania 
i poniewierki, jak podczas panowania 
carskiej Rosji w Polsce, nie wybrano 
również pięknej Warszawy, ani też ciche
go ustronnego miasteczka lub wioski. 

Zaszczytną l zarazem historyczną 
tę rolę powierzono Łodzi. Wybrano to 
.. złe miasto", tę brudną, zakurzoną i za
kopconą dymem fabrycznym Łódź. I dla
czego stało się to w Łodzi, a nie gdzie
indziej. 

Na pytanie to, daje jasną odpowiedź 
redakcja w pierwszym numerze .. Robot
nika": ... "wobec rozwoju pracy robotni
czej w Polsce, zakładamy obecnie pismo, 
którego zadaniem jest obrona interesów 
klasy robotniczej. Mając na uwadze, że 
pismo takie, jeżeli nie chce być 

oderwane od życia, nie może wychodzić 
za granicą; zakładamy je w kraju". 

A dalej odezwa redakcji mówi: 
.. Pismo to wi~c jest Wasze, towa

rzysze-robotnicy, Wam więc je poświę
camy, pragnąc, aby ono stało się Wa
szym przyjacielem i doradcą, w codzien
nej walce i w Waszej działalności agita
cyjnej" .... 

Oto zasady, które na wstępie swego 
istnienia ogłosił .. Robotnik". Pismo po
święcone klasie robotniczej, musi mlec 
ścisły kontakt i łączność z temi ośrodka
mi przemysłowemi, gdzie skupia się 
klasa robotnicza. Łódź była i jest stolicą 
proletarjatu Polski. ..Robotnik" powstał 
w jej sercu, .. Robotnik" czerpał pierwsze 
sok; żywotne z jej tętna pracy. ..Robot
nik" nie zważał na niebezpieczeństwa, 
jakie mu groziły na tej placówce, poko
nywał wszystkie piętrzące się przeszkody, 
aby nie być oderwanym od życia, aby 
żyć. duszą sercem klasy robotni
czeJ. 

Tej Świętej ewangielji, wypisanej 
na pierwszej stronie pierwszego numeru 
.. Robotnika" nikt spaczyć nie może, hez 
względu na to, czy Łódź jest .,złą", czy 
"dobrą", czy jest słabą lub silną socjali
stycznie. O tern z nas każdy winien 
pamiętać ... 

"Dzieje .. Robotnika" to dzieje partji. 
Kiedy .. Robotnik" wędrował do carskich 

Redakcja. 

kazam~ t, przycichła rówme21 praca par
tyjna. "Robotnik" szedł w świat z "dobrą 
nowiną" - wzmacniały się szeregi partji. 

"Robotnik" jak pielgrzym, szedł po 
kraju, budził dwudziestomiljonowy naród, 
rwał pęta niewoli i ucisku politycznego 
i społecznego, siał wiarę w zwycięstwo 
niepodległości Polski i zwycięstwo Socja
lizmu. Mimo prześladowania, jakby za 
dotknięciem różdżki czarodziejskiej, po
kazywał się to tu, to tam, trapiąc i mę
cząc zbirów carskich swą pielgrzymką. 
A gdy pierwszy raz żandarmi odnaleźli 
kryjówkę .. Robotnika" w roku 1900 w Ło
dzi, przy ulicy Wschodniej pod Nr. 19 
m. 4, aresztując wówczas t. t. Piłsudskie
go z żoną, Aleksandra Malinowskiego 
i Rożnowskiego, - w krótkim czasie, 
gdyż w początku roku 1901 " Robotnik" 
znów wychodzi w Kijowie, redagowany 
przez obecnego redaktora tow. Feliksa 
Perla i Ksawerego Prausa. Później .. Ro
botnik" wychodzi w Rydze, aż do wy
buchu rewolucji 1905 roku. Przez trzy 
lata do roku 1908 wychodzi jako tygo
dnik, a czasem jako dziennik w Warsza
wie przy ul. Pięknej i Foksal, pod tech
nicznem kierownictwem Feliksa Turowi
cza. W czasie wojny .. Robotnik" wy
chodzi w Zagłębiu Dąbrowskim, następ
nie w Warszawie, az do dnia dzisiej
szego. 

Kiedy dziś rzucimy okiem wstecz 
i uprzytomnimy sobie ten krwawy, bez
względny teror rządów carskich, stoso
wany do najmniejszego przejawu myśli 
socjalistycznej, tę węszącą sforę szpicli 
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I żandarmów, tę machinę sądów wojen
nych i wreszcie zgrzyt szubienic lub 
świst kul żołdackich, to będziemy mieli 
pojęcie, z jakiem poświ~ceniem, z jaką 
ofiarnością pełnili Swą służbę towarzysze 
przy pracy "Robotnika". Rozumieli oni, 
iż w rązie wsypy" "walkę z nimi stoczy 
Sąd Krzywoprzysiężny", "placem boju 
będzie dół kryjomy", w najlepszym zaś 
wypadku długoletnie więzienia i katorgi, 
co się równa wyrokowi śmierci. 

T o też przy dzisiejszym jubileuszu 
do każdego z tych towarzyszek i towa
rzyszy, którzy rwali mocarne pęta nie
woli, którzy nieśli w masy promienną 
myśl wyzwolenia l,arodowego i społecz
nego. którzy w tym "kraju niewolników" 
pierwsi podnieśli głos buntu przeciw 
niewoli, przeciw przemocy carskiej, któ
rzy wysoko nieśli sztandar Socjalizmu, 
którzy "jak kamienie rzucane przez Boga 
na szaniec" szli w bój z wiarą w zwy
cięstwo Idei - powiemy słowa Zerom
skiego: 

ŁODZIANIN Nr. 38 (.(58) 

wany pismami, zwiastuj'ącemi wyz wole- c:bie politycznie, ale ekonoml:eznie tem 
nie ciał I duchów. W ' lewej ręce ttty- słabszą własnie i niewolną. 
małeś żerdź, którą w ciemnosci szukałeś W tej walce sejmowej.. w tej grze 
objeszczyka, w prawej niosłeś rewolwer !interesów, sejm uchwala Wttawy, które 
gotowy do strzału. Tak przebywałeś Sll wynikiem tej walki i wyrazem lIiły po
graniczne rzeki. Szedłeś w kraj bos,o litycznej stroll walczllcych. 
i krwawiąc nogi. T ej nocy przyniesiona ~ejm decyduje o armji .p ola ki ej 
została Niepodległość do tego kraju nę- i o podatku krwi, jaki ma lud pracujllcy 
dzarzy ducha, popychanych pięścią obce- dać .społecz.eństwu. 
go żołdaka. T ej też nocy -została przy- Sejm decyduje o podatkach. Od 
niesiona deklaracja praw świętego Prole- sejmu zależy, kto płaci daninę na utrzy. 
tarjusza, które zdeptała przemoc boga- manie panstwa, na wojsko, na sąd, na 
czów. Przyniosłeś wtedy bezcenne zwitki administrację, na szkolnictwo, - czy 
polskiego zakonu od zaklęsłych emigran- sfery bogate, iyjące potem i krzywdą 
ckich m ,gil. Przyniosłeś "drugą strunę" ludu, czy lud, uginający się pod ciężarem 
zerwaną z lutni nieśmiertelnych. Stąpiw- przemocy klas posiadających. 
szy na ziemię rodzoną, poszedłeś za ję- Sejm decyduje o prawie cywilnem 
kiem ludzkim. Było ci drogowskazem i karnem, od niego zależy, czy admini
stękanie pracującego człowieka. Ci, stracja w państwie stać będzie na uslu
o których nie wiedziała Ojczyzna, ci gach kapitału i wyzysku, czy też na 
których trudem pasł się świat, znalezieni stra~y prawa, i ludu. 
zostali przez ciebie, podźwignięci, wezwa- Sejm uchwala ustawy o czasie pra
ni i złączeni w towarzyski obóz b o j o w- cy, o ubezpieczeniu na starość, na wy
n i k ó w o wo l n ość". padek choroby i wypadku nieszczęśli

Karta dziejów "Robotnika" to his to- wego, sejm postanawia o kasach chorych, 
rja, która umacnia nas w przekonaniu, o urlopach robotniczych, o ustawodaw
iż przez walkę, choć trudną i mozolną, stwie fabrycznem. 
rodzi się plon, iż przy usilnej pracy to- Od sejmu zależy aasze prawo 
warz l7szy "Robotnik" dojdzie do swego o stowarzyszeniach i zgromadzeniach, 
ostatecznego celu, i będzie nam prze- o prawie stowarzyszania się i koalicji, od 
wodził w przyszłej Polskiej Republice sejmu zależy wolność czy niewola naszej 

"Wyszedłeś w najciemniejszą jesien
ną noc, gdy huczał wicher i bił deszcz, 
a my wszyscy, dwudziestomiljonowy na
ród, spaliśmy w swych sypialniach, poko
jach, izbach, poddaszach i norach pod
ziemnych kamiennym snem niewolników. 
Wyszedłeś jak przemytnik, obnażony do 
pasa. Na plecach dźwigałeś składo
we części drukarni. Byłeś obłado-

Socjalistycznej. I prasy. Od ustawodawstwa uchwalanego 
Staniaław Rapalaki. przez sejm, zależy nasze iycie codzienne 

i cała nasza przyszłość, od litery prawa 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ z~eży nasza saa i nasze nadri~~ 

Lisie metody tzy prorDokatjo. 
Walka o wyzwolenie ekonomiczne 

klasy robotniczej w Polsce,-jak i lIdzie
indziej - wymaga w z m o c n i e n i a 
pro l e t a r j a t u. Dziś osłabiony nędzą 
i pozbawiony ochrony prawa, proletarjat 

W obecnych ciężkich czasach gos
podarczych, w czasie obecnego kryzysu 
gospodarczego, bezrobocia, głodu i roz
paczy, która opanowała szerokie masy 
ludu pracującego, dają się coraz częściej 
słyszeć,"utyskiwania na nasz parlamen
taryzm. 

Robotnicy narzekają coraz głośniej 
na sejm, na posłów nawet robotniczych, 
z powodu, iż bronią sejmu, parlamenta
ryzmu, iż łudzą się jeszcze nadzieją zdo
bycia dla klasy robotni;;zej i chłopskiej 
lepszej doli na terenie sejmowym. 

Wielu wyraża zdanie, że "parla
mentaryzm się przeżył", że "czas uderzyć 
w strunę drugą, w czynów stal", gdyż 
parlamentaryzm łudzi tylko robotnikow, 
spacza ich drogę właściwą, gdyż organi
zacjom proletarjackim odbiera ich cha
rakter rewolucyjny i koszlawi i osłabia 
energję rewolucyjną proletarjatu, zbudzo
ną wielką wojną światową. 

Rzecz oczywista, że ta walka prze
ciw naszemu parlamentaryzmowi, to uja
danie przeciw sejmowi i posłom robotni
czyn , nie pochodzizeświata socjalistyczne
go. Te glosy są echem trąb i cymbałów ko
munistycznych, które wdzierają się w or
ganizacje robotnicze, by je rozbić, 
zniszc ,~ yć, by jasną myśl socjalistyczną 
zgasic, ośmieszyć, zohydzić. Ohydnej 
propagandzie komunistycznej wśród mas 
robotniczych pomaga słabe wyrobienie 
umysłowe robotników i jeszcze toczący 
si~ rosyjski rubel "krasny" 

Dla nich właśnie, dla których nie 
istnieje nic dobrego ni rozumnego, istnieje 
tylko "rewolucja". Lecz rewolucja, w któ-

rejby działali wszyscy, prócz nich sa- jest do tej walki za słaby i niezdatny. 
mych. Oni zaś chcieliby z rewolucji Armją słabą nikt wojny nie wygra. 
żyć, jak zawsze czynią ciągnący za armją Armja robotnicza musi zdobyć lIiłę 
ciury obozowe. i moc wytwania. Wszystkie zdobycze 

Zamiast wskazywać robotnikom naszych posłów w sejmie, zdobyta uita
istotne przyczyny ich nędzy i właściwe I wa o 8-godzinny~ dniu pracy .i urlopach, 
Im dać środki walki, skierowują ich I o k.as~ch cho~ych l .0. b~~roboclU w z m a
gniew przeciw parlamentaryzmowi, rprze- I c n I aJ ą nas I ';lmozhwla~ą dalszą w~lk~, 
ciw walce, toczonej przez poslów nallzych I krok za ~roklem. o rownouprawmeme 
w sejmie. społeczne I gospodarcze proletarjatu. Ci 

Może właśnie dlatego, ze si~ CI w rewolucjoniści", co nie chcą tych zdo
"rewolucjoniści" nie mogli dostać do byczy dla klasy pracującej, są wrogami 
sejmu, teraz krzyczą, że sejm i walka proletarjatu tak samo, jak prawica sejmu, 
parlamentarna nie są nic warte. chjena, fabrykanci, bakierzy i obszarnicy, 

Skoro oni nie mają mandatów, pro- którzy tych uprawnień odmawiaj" klasie 
letarjat socjalistyczny winien swoje man- pracującej. 
daty złożyć. \V sejmie, drogą walki parlamentar-

C l 
nej, wykuwa si~ ustawy i dol~ robotni-

j "rewo ucjoniści" czynią tak, jak 
ów lis z bajki, któremu sidła obci~ty czą i w sejmie, na tym terenie walki, 

k k b 
my być musimy. Lud roboczy m u s i 

itę, i tóry poz awiony już tej ozdoby, 
namawiał inne li~y, by sobie dały po- w tym sejmie mlec swoich zastępców 
obcinać kity, gdyż noszenie jch jest bar- i obrońców, w przeciwnym bowiem wy
dzo nie estetyczne. padku o robotnikach i ich przyszłości 

decydować ~ędą jedynie ich naturalni 
, "Rozpędzić sejm na cztery wiatry, wrogqwie kapitaliści. 
złożyć mandaty, nie tracić czasu nada- Swiat robotniczy zdobył prawo do 
remno",-wykrzykują .. rewolucjoniści" - sejmu i tego prawa zrzec si~ nie może. 
"sejm jest najzupełniej niepotrzebny". Kto robotnikom tłumaczy, że sejm jest 

Czyż naprawdę parlamentarna wal- dla nich niepotrzebny, jest albo niespeł-
ka jest "zbyteczną" dla robotnika? na rozumu, albo takim samym wrogiem 

Sejm jest najwyższą w Rzeczypo- proletarjatu, jak fabrykant i obszarnik, 
spolitej władzą ustawodawczą, W sejmie którzy chcą to prawo również odebrać 
toczy się ciągła walka o i n t~resy po- klasie pracuj"cej. 
szczególnych grup i klas społecznych. Dziś, kiedy warsztaty pracy II" po
Walka w sejmie jest grą interesów głów- zamykane, kiedy masy robotnicze zOlltały 
nie dwóch klas społeczeństwa, - klasy wyrzucone na bruk, na głód i m;dzę, 
posiadającej o władzę, o prawo ucisku "rewolucjoniści" chcą wyzyskać tę nędzę 
I wyzysku z klasą robotniczą, pozba-

I 
proletarjatu dla swoich ciemnych i nędz

wioną środków produkcji, wolną wpraw- nych celów. 
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·l:;1!-CZ z chw~, w której L.bryki 
rusz1ł,lUedy proletaijat fabryczny 'wróci 
do p:r.a<;y, z tą chvdą będzie nieo-o tru
a.;ej ttlamaczyć im.. że powmRi <Się wy
rzec watki parIameutarnej o 8-g-0ilzinny 
Cza15 :p.cy, o urlopy, o wolll<Oś-ć !podat
kową, ,/0 dobrą 8zkdę, o sąd, admmistra
cję" - :;t!Jowem: wałki o władzę poli-

tyczną, kti"ta jest koniec;:mlym etapem: ~srttatów pracy, wierząc że z tą chwilą 
boju o u.~.j soc;jalistycZftY. lb]'JIłzie im i innym lepiej. 

Wówczas trudniej bęiłzie lisom, któ- Ich więc w pierwszej mierze zasłu 
rym odcięt0 kitę, przeko~wać innych, ~ tak szybka odbudowa Polski przerny
że powinni ~ebie pozbawiać tych wszy- ,ś'Iowej,-ich, tych bezimiennych, cichych 
stkich praw,., co są ich :tOzdobą i _~ li. mieznanych bohaterów proletarjatu! 
i nadzieją. Wiara w przyszły ustrój demokra-

Dr. Edmułlit Weissberg_ :ty'<:zny związany ze zwycięstwem szczy
tl'lej i pięknej idei socjalistycznej, pozwo-
1iła klasie robotniczej przetrwać te cięż

Kapitał • 
l Rząd! 

KWitły dzień, &wila niemal 'lcai.da I cyjnej, :złej .i \WIt'ogiej nam Mł.szystkim ak-
coraz _ ,?,ząmiejsze .~~za kręg~ ~n~z cji kapitału.?! . , 
smutnJ,e}s~n odbl)a ...sIę echem w ~yctU • Czy.w . ~akzym CI~~U ~!pa~rzec. bę~ 
klasy robo.łiIliczej. d~le obOJętnie. ;ua słama]ąoe Się ulIcami 

Za jqj wytrwałe ·:poświęcenie w tf)- miast wynędzmą"k rzesze bezrobo.tnych, 
kresie pierwazych poc~nań sanacyjnYQn na pezam,ykane , .fabrykł, na drw.lących 
dzisiejszega Rządu, nie przystąpiono ,p~ fabrykantowo ~tor.z'y przy 'prze;pełmon~ch 
osiągnięciu ,.anacji do 'llregulowania .ca-! magazynach, 1 zachowamu paskarskich 
tego szeregu .zagadnień il,Jcia robotnicze- (~n na swe towary.. głoszą o b;ak.u ka; 
go wynikłych .. w okresie eajstraszniejsze- :Pilału obrotowego. ~la uruchol1l:ltema za
go wyzysku, ba .:wyzysku dewaluacyjnego, tU.1manych umyśln·u~ .fabryk? 
- przedewszysUs:iem za. Ilie zrobiono Przecież kryzy.. ten nie zu1roczył 
ll.ic by zabezpieczyć pracę od wrogie) fa'bJYkantów tak jak klasę robotnie~ -
akcji walczącego kapitału zmierzającego nieprzygotowanymi. Oni przetrwaj" go 
celowo i wytrwałe prze .. głód i nędzę do najspokojniej, bo zdołali eię doń w prze
złamania ustawodawstwa robotniczeio i ciągu pięciu złotych lat Polski Niepodle
obniienia i tak już ałodowych płac ro- głej w doetatecznej mierze przygotować. 
b?tnic7:y~h w Polsce; -:- sło~em nie zro- Okres, od odzyskania niepodległoś
błOno ~lC by za~ezpleczy~ ~ospodarkę ci do sanacji skarbu był dla nich niczem 
ekonomIczną kraJu,. a WięC I pra~ę od złoty, nieoczekiwany sen fantastyczny lub 
w!wołanego sztuczOle, w tak ostre) for- baśń. Przeżyli go w gorączce robienia 
mJe, kr,Yzysu .przemys,łowego. . nie majątków lecz fortun niebywałych, 

. Nie z~o~>Iono ~as przed«:ws~ystklem ktorych nie oczekiwali ani przypuszczali w 
mc ~Y. ulzyc k~a'le robotmcze) przez aajśmielszych swych snach nawet. Oczy
przYJs.cle z dora7.n~ pom?cą ~łl.a. prze- wiście kosztem wyzysku pracy, oraz ko
trw~ma ~yc~ bodaj cz.y me na)clęzszych sztem wyżęcia wszystkich soków ' żywot-
chwIl w zyclu proletar}atu' h.··. . . '. nyc panstwa, czerpiąc I rwąc zen mena-

Te olbrzymie ~asy lu.dzl I?racy za- sytnlł dłonią to wszystko co się dało. 
skoczone zostały meoczeklw8me klęską 
wywołaneio kryzysu; - nikt nie ostrzegł 
ich przed tym, nie obudził czujności. 
Przeciwnie, masy zasłuchane w wiele 
obiecujące słowa głoszone przez delega
tów ministerstw pracy i przemysłu na 
konferencjach z przemysłowcami, wy
trwale wyczekiwały tych lepszych dni, 
ktore nadejść miały wraz z sanacją, po 
uzdrowieniu i ustabilizowaniu waluty. 

Miast nich głód i nędza, pozamy
kano fabryki, brak pracy i zarobków, 
coraz większe osłabienie i wyczerpanie 
tym ciągłym ciężkim borykaniem się z 
dnia na dzień w poszukiwaniu kawałka 
chleba. 

Coraz częściej na ulicach miasta 
podnoszą omdlałych z głodu i wyczer
panych robotników dla których tego ka
wałka szarego chleba nie stało! 

Trzeba było illustracji tych zastra
szających faktów by skłonić Rząd do 
zmilmy stanowiska i przyjścia z pomocą 
finansową wynędzniałym głodnym, a po
zostającym bez pracy robotnikom I 

Pomoc ta w swym szczupłym za
kresie uchroni może niejedne~o osłabio
nego i wynędzniałego od śmierci głodo
wej lecz czy ulży tym szerokim masom 
bezrobotnych, nadal skazanym na druz
gocącą akcje wojującego kapitału! 

Czy w sensie ukrócenia tej zachłan
nej akcji potentatów przemysłowyeh 
Rząd coś poczynił? 

Czy nie rozpocznie wreszcie akcji 
sanacyjnej w zakresie zwalczania tenden-

W krótkim stosunkowo czasie zdo
łali nietylko odbudować zrujnowany do
szczętnie przez okupantów, swój dawny 
stan posiadania, odbudowując zniszczone 
i puste fabryki, lecz: osiągnęli pewną zna
czn, bardzo nadwartość, rozszerzając, 
przebudowując lub dźwigając całkiem 
nowe przedsiębiorstwa i gmachy. 

Czas zaś w jakim tego dokonano w 
żadnym wypadku nie idzie w parze z 
teoretyczną lub życiową tego możliwoś
cią. Stało się to w takim tempie, że w 
zdumienie wprowadziło świat cały. Przy
jeżdżające do Polski obce komisje eko
nomiczne lub delegacje parlamentarne z 
podziwu wyjść nie mogły przypatrując 
się temu bujnemu życiu odbudowy;-ro
kowano Polsce gospodarczej, głosząc to 
wszystko całemu światu, nadzwyczajną 
przyszłość ekonomiczną, bo naród, w ich 
mniemaniu, który zdołał w tak krótkim 
czasie odrodzić się, niczem Fenix z po
piołów, dowiódł zdolności do życia. 

Niewtajemniczeni przypisywali to ja
kimś wyjątkowym zdolnościom organiza
cyjnym i talentom naszych przemysłow
ców, nie wiedząc że zasługa to wyłącz
na niemal i jedyna klasy robotniczej, któ
ra wytrwałą i wytężoną pracą, cierpiąc 
nieraz wskutek wyzysku głód, żyjąc z 
dnia na dzień, niemal o kawałku suche
go chleba, wyrzekając się wszelkich pra
wie rozkoszy życiowych, dążyła wytrwa
le w swym twórczym zrozumieniu do 
odbudowy "swych" zrujnowanych war-

!lcie chwile wytężonej pracy i bardzo ma-
ł;r;t:h korzyści życiowych, zapisując jesz
,C2!1e jedną przepiękną kartę w historji 
proletarjatu. 

Przeprowad,zona sanacja miast przy
tńeSć ulgę, przyniosła cierpienie i niepo
kój ,o jutro, miast przynieść chwilę wy.· 
tch1!llcnia dla zaczerpnięcia tchu przed 
DOW"'1'Jn rozpoczęciem wytrwałej walki 
proletarjatu o wytknięte ideały, postawi
ła klasę robotniczą oko w oko do walki 
o samo prawo do życia, na które zbliz
ka naciera stugłowa hydra rozpasanego 
kapitałut~iąd zaś nie poprzestał na 
roli biernego obserwatora i przez swych 
ministrów pracy i przemysłu pomaga 
walczącemu kapitałowi do złamania B-go
dzinnego dnia pracy. Tak nam mówi o 
tym historja ostatnich dni zmagań prole
tarjatu Górnego Sląska. Czy Rząd, któ
ry nie umie i nie chce odeprzeć zama
chu na B-godzinny dzień pracy, który spo
kojnie przypatrywał się zmaganiom głod
nych rzesz bezrobotnych w ostatniej do
piero chwili, po długich tara-ach i nale
ganiach, zdecydował się asygnować nę
dzne sumy dla wyratowania od śmierci 
głodowej pozostających bez pracy, czy 
Rząd taki zasługuje na zaufanie klasy 
robotniczej ?I 

Nie jest rzecznikiem naj szerszych 
warstw społecznych. Rząd, który kasuje 
Ministerstwo robót publicznych, który w 
okresie najstraszniejszego bezrobocia prze
ciwstawia się robotom publicznym, który 
prosi baronów węglowych o zwłokę kil
kodniową w ogłoszeniu lokautu, otrzy
mując brutalną i lekceważącą odpowiedź 
odmowną; nie może mieć zaufania pro
letarjatu. Rząd który ośmiesza się bezu
stannym zapraszaniem fabrykantów na 
konferencję od której ci wytrwale uchy
lają się; lub który "zapomniał" od sze
regu miesięcy ratyfikować przyjętej przez 
Sejm waszyngtońskiej konwencji pracy, 
czym utrudnił · i uniemożliwił interwencję 
Ligi Narodu w zakresie ochrony B-godz. 
dnia pracy na Sląsku. 

Rząd ze stanowiska obrońcy pracy 
przeszedł do współdziałania kapitałowi 
w zwalczaniu pracy; przyjął bezpośredni 
udział w walce miast łagodzić, nie do
puszczać do niej I 

Klasa robotnicza nie może przy)ąc 
tego spokojniel W walce którą jej na
rzucono, którą zmuszona była podjąć w 
obronie własnego życia - powyższe po
sunięcia strategiczne Rządu nie pozosta-
ną bez znaczenia i echa I Jar. ................................................................ 

Interpela[ja tow. posła larka skotek 
odniosła. 

Sozań.ki zasuspendowany. 
Minister sprawiedliwości zasuspen

dował pod pro kuratora przy sądzie okrę
gowym · karnym w Krakowie, Sozańskie
go, z powodu n aduźycia władzy w pro
cesie o zajścia z dnia 6 listopada. 
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~Irawa ro~otniua a kweltia iJ~OWlka. 
W śród polaków wychowanych w Icultu
rze carsko·pogromowej pokutują zawlłze 
nadzieje na ograniczenia prawne i szy
kany administracyjne w stosunku do 

Wiekowe Gheto i prześladowania 
obudziły w żydzie solidarność plemienną· 
Kupiectwoktóre było w ciągu wieków 
zawodem żydów, odbiło się na jego cha
rakterze, etyce, temperamencie i stosun
ku do innych narodowości. I kiedy pa
nzę na żyda-robotnika, to przejmuje 
fmnie ból współczucia i wstyd za tych 
polaków, którzy w stosunku do mego 
'VCyznają ideologję ludożerców. Wielki 
~gaż składają oni na jego plecy ... Z pra
cy ~ałupniczej ledwo rodzinę wyżywić 
GlOŻ.e, a musi odpowiadać za to, że żyd 
llaskarz łupi skórę z ludności, że żyd 
bankittr uprawia lichwę, że żyd fabrykant 
.żyje z wyzysku robotników chrześcijanina 
i ayda. 

,DlaC0ego więc za burżuja lub żyda 
paske~a i1li~ odpowiada jegt\ przyjaciel 
PQ kichu ,.- chrześcijanin?.. Przecież 
9Wfł%e 8._ łączą kiedy chodzi o wy
zysk ł>ra.cy?~;~ 

Za wszelkie krętactwo sofistykę 
Talmudu odpo.wjedzialny jest rowmez 
wolnow1nv robotnik żyd ... 

Dl~zegó, nie odpowiadają za to ci, 
ktj,r~, ;z zabobonów Starego Testamentu 
:złmd<tWJlh główne podstawy obecnego 
elu-~e3ci)1uistwa? Duch wyklinanego T al
mudu. ;ege prz~wrotnośó ,i sofi .. tyka zna
~łlł wybiłny wyraa W' ~redniowiecznej 
łiłozn'ji ..,schola-słjfcl:ne;Qjców kościoła 
katqlicki~gol DhtQ~olJo nikt nie stara się 
oci)"ście katolicyzmu, Pf6testantyzmu, 
kalwimzmu, z bezsensownych. a nieraz 
niomonlnych iydowskich po~ań biblij
Ii.Pe.b.~ P.l'zeci~i Chr~stu~. apostołowie, 
więlu. świętych. i ~Órf..~W kQipioła kato
-liekiego hyło iydarni , 'Czystej krwi ... 
~z ~ pu;yj:ęciem chr2tu , nie wypruli 
p»zeciei z sw:ej p&y;ahiki ,i charakteru 
~łaś.aiwpści kwej, r1MY.~. Byli faJlatykam'i 
i sz0wipiątąUll żydow-akimi. ,.Nie należy 
nucać:psrun chleba, P .. zezt)~cz~nego .dl~ 
~w ttra.elo" ~ mówI Je'kus dQ, ~u~o
.memk.i, hła1{I,li;łcej (Jo o- p:<lmoc dla. cór\j,. 
, .. Rmyszedłem, tytko, aby ~ba:'Vić ~ynów 

-b:mela. nic- ttQ6'Zc~cie si~ ) o łn.id:z'Ozi em
.cWv, ~e-- ~QcJźoie. PQmi~d-zYr DłQh'~ ! 
. A jednak t"usmzOt\~ " i to> ' 'w nie.. 
pgtni~o, fr w stdsGnltu do irm!-ch stosują 
floganską dokt.rynę nieR8wfśai. tli.,. mają
cą nic wSl?ólneą:o 7l ' ;gł&s'Zoną; pr~ez 
cli'rz-eśeijaa miłMerą biiź,nrego... . ~ 

2nsaq~ n'iorałh'e naszej Barżt1~xji 
• Plieszez~n~tWa, gIodoe si:} iai'Ste- p8.ch'Va
ty kanibalów aftykaffilkic;:l{.,. ' 

Masa ż,):'do-wska w)'cliowana -"f che
_clę.rącr. i ~~luka~,f~.YIT~ %ą~T~ka;.~ ha~
qfarąliish, Ciemna I zahobon1)8 ]ęst do-
h~~n~iYI1) nąbyt~!em dla rOdzimej re.afcji. 
Z AcNc-Cl,., rozrcz&~Hlęą ZąOdi5 na kornJsJ~fb 
s~~l}l,wyd~ grosp~~no :11'" ~zkołą wyzna
wo.w~ 

j i s l "fOO:ło~l ~,,'" ódz 
najczarniejszej ~~i'i ~·· · ls. ł:uloslawski, 
z . drugiej ortodo~ I żyd rabin Sza-

kładania arytmetyki, historji, przyrody, żydów. nCzarna sotnia" zbyt głęboko 
gieografji, cenzury na prawowierność się wżarła w psychikę i mózg polskiego 
nauczycieli I - wołają nasi wstecznicy. pseudo-inteligenta. 

I pomiędzy obozem arcy-żydowskim Kwestję narodowościową rozwiązu-
i arcy-chrześcijańskim tworzy się zwarty ją oni w sposób bardzo uproszczony. 
front przeciw postępowi... A robotnik kiszyniowski ... Ohyda!'" 
polski i żydowski życzy jednym i dru- W szelkie narodowościowe ograni
gim: "złamcie kark razem" I Robotnika czenia i szykany administracjne to żer 
chrześcijanina i żyda obdziera z plonów dla łapowników i złodziei wśród biuro
jego pracy zarówno członek arcynarodo- kracji. Bogacz za pieniądze wszystko 
wego zrzeszenia tercjarz gorliwy, jak dostanie, a na biedaka robotnika żyda 
i gorliwy żyd, czciciel cadyka. - Usuń- spada clęzar prześladowania. Dlatego 
cie żyda handlarza i sklepikarza, a za- też wiele robotników żydów tęskni do 
panuje raj w Polsce! - woła polski zmiany tych strasznych stosunków, do 
kołtun. rewolucji, bo wiemy, że tylko w ten spo-

Tak nastanie raj dla rozwojowcow I sób przewrót społeczny wyzwoli ich z 
i faszystów, a robotnika chrześcijanina ~ej Gehenny. cierpień... Gdy~y nie było 
i żyda ssać będzie już tylko jedna pi- zyda, t~ musla~a~y f!0 .~eakcJa dl~. po
jawka chrześcijańska. - Złamcie kark wodz~ma ~wo)e) a~~tac)1 sprowadzlc d~ 
razem! - brzmi odpowiedź proletarjatu. P.olskl, bo I na ~og~z. zwal~noby. skutk, 

W spóldzielnie robotnicze usuną n~~dołęstwa, chclwoscl rządow blUrokra-
i polskich i żydowskich handełesów jako CJI?". 
pasożytów i niepotrzebny przeżytek! Zydowska burżuazja okrada Pań-

Rozwój endecJi - wzmacnia ant y- stwo, żydowski paskarz okrada ludnośćl ... 
semityzm, rozwój endecji żydowskiej - -wołają polscy paskarze. Tak jakby oni 
antygoizm. prowadzili swoje interesy dla miłosier-

Wzmocnieniu reakcji polskiej odpo. dzia chrześcijańskiego. Biedni!... Gdyby 
wiada jak echo wzmocnienie chasydyzmu, tylko nie okradali narówni z tymi żyda
nietolerancji i reakcji żydowskiej. Zwy- mi, stale skarbu Państwa ... 
cięstwo ósemki w wyborach do Sejmu Kwest ja żydowska w Polsce stała 
podziałało wojowniczo na chasydów się piorunochronem rządów reakcji, ko
w małych miasteczkach, ktorzy zaczęli nikiem polskieio, tępego kołtuństwa. 50-
prześladować wolnomyślnych żydów ro- lidarności wspólnej polskiego i żydow
botników I Meirów Ezofowiczów nie zno- .kiego proletarjatu uczy nas burżuazja. 
si ciemna i zacofana masa... Dlatego też robotnicy muszą w.pól-

Niedarmo więc żydowscy i niemiec- nie wywłaszczyć i polską i żydowską 
cy kapitaliści w Polsce opodatkowali się burżuazję. 
podczas wyborów do Sejmu na rzecz A kiedy dawny fabrykant żyd i Po
ósemki; niedarmo obecnie tak gorliwie lak stanie z nami razem przy wspólnym 
broni żydowskiego kapitału wielko- warsztacie, uspołecznionej już fabryki 
przemysłowego, poseł Wierzbicki w Sej- wywietrzeją im z głowy te hasła, które 
mie! kiedyś powstały na tle zawiści i konku-

- Patrzcie I wypruliście z mózgów rencji kapitalistycznej. 
D dusz waszych żydowstwo, żyjecie w pol- Postęp, kultura i wygoda nie będą 
skiej kulturze, wychowujecie dzieci po obejmowały wtedy drobnej garstki, ale 
polsku, uważacie się za polaków, a jed- wszystkich, którzy w wspólnym wysiłku 
nak gardzą wami rdzenni polacy. Wróć- budować będzt nowy ustrój społeczny. 
cie do Izraela I Wróćcie do swoich! - Antysemityzm jako narzędzie walki 
wolają żydowscy ludowcy i sjoniści. konkurencyjnej kupców i handlarzy zgi-
.. -:- Nie wierzcie żydowi nawet jak nie wraz z ustrojem kapitalistycznym. 
się wychrzci, w jego charakterze, na tu- Proletarjat żydowski i polski dążąc do 
..r:ze tkwi pierwiastek zła, należy go nisz- socjalizmu kopie jednocześnie grób na
cz.yp i prześladować! wołają antysemici cjonalizmowi zoologicznemu tak jednej 
i napędzają l)C}cjonalistom żydowskim jak i drugiej strony. M. S. 
't>pływo~'ych ,czł<;>:nków do ich szeregów. 

Ni:edobr~e powodzi się' taszystom. We 
Włoszech !lawet prawicowi litretałQwie, któ
fzy1t0tychczas. wgp&1 dm:dal i z; faszystami, 
zagro~m. r.że 'Ustąpią l'} rządu, jeżeli nie zo
stlłJ~ie ZnWSiG11a ustawa kagań.cowa; rdła pra-

braltar, panującą na cieśninę Gibraltarską, 
a należącą do Anglików. Prawdopodobnie 
jednak nie dostaną Hiszpanie Gibraltaru, a 
Marokko stracą. 

s,! i. nie ustaną represje. ~ 
plro... . ,_ 

Gdy faszyści grzęzną w błocie wła
snej zgnihzny, na konferencji w Londynie 
przedstawiciele de.nokracji francuskiej i an
gielskiej ustalają kierunek, w jakim pójdzie 
polityka obu państw - polityka pokoju i 
sprąwied1iwości. 

~·My .... .:o1c~ cltqder0.w.1 ~t>dnie- Za Ilf4.-ykładem swych włQSkich heJ.!.. 
~a amozy~łuy oad.,kńw.. lo JQór~ ~łd., s~łtQMr ~ bandy~ fa~zy~towsklę \V~ -Włps~~h 
~~.ul • . Rbz~ Ulclłowa~('f ubionuv ~ ~yml.iją się,; tei r ~~zy wJ~dzy ~gw.ałtąroi 
~i ~ .chałatóW4.- p.mbk,. p.ąj$óWJ,qnieQa~ 8t:imo dę Riv.e{a z.ąP9\\\iadął przed Qbję.. 
ruszalno~ lIlaśzcgl)!ff l-zacotania, hrtUIóY& cłem wt,ądzy. ~~ Agniecie t>..a,rd7.o (lk~dk6 
i zabobonów - wołają żydzi ortodoksi. powstanie w Marokko. Tymczaselll już 

- My chcemy szkoły katolickiej, resztki wojsk hiszpańskich, rozbitych cał
kultywowania przesądów i fanatyzmu re- kowicie przez tubylców, wycofują się z 
ligijnego, zaszczepiania w mózgi dzieci Marokko. Rząd hiszpański gotów jest już 

Niemcy mają być przyjęte do Ligi 
Narod8w. Instytucja ta będzie rozstrzyga
ła wszelkie zatargi międzynarodowe. Na. 
ród niemiecki otrzyma pożyczkę na odbu
dowę ~ospodarczą kraju. Zbiry zaś nacjo-

. ~ '. . • •• • ••.. ~. Ił' .U. . 
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międzynarodową, aby nie wywołali nowej 
TZezi. Nastąpi ewakuacja Zagłębia Ruhr. 

Reakcja miała nadzieję że konferencja 
Londyńska rozbije się o rozbieżności inte
resów Anglji i Francji. 

Dziwną może się zdawać rzeczą, że 
wogóle istnieją różnice poglądów na spra
wy polityki międzynarodowej między de
mokracją francuską i angielską, kiedy zda
wałoby się że właśnie te dwa kraje, oży
wione jedną myślą zapewnienia światu po
koju i oparcia stosunków międzynarodo
wych na zasadach sprawiedliwości, powinny 
ze sobą jak naj ściślej współdziałać. 

Otóż faktycznie istnieje taki tragizm 
.sytuacji, że rząd socjalistyczny nie może 
-częstokroć postępować w myśl swych za
sad, dlatego że jest otoczony państwami 
kapitalistyczne mi. Dzisiejsza polityka mię
<1zynarodowa to cicha wojna między pań
stwami, gdzie jedno myśli jedynie w jaki 
sposób inne wyzyskać. 

Rządy socjalistyczne, gdy zapanuje 
ustrój socjalistyczny, będą we wzajemnych 
.stosunkach współdziałały, a nie walczyły 
ze sobą. 

Ale żeby zasady socjalistyczne w pra
ktyce miały powodzenie, konieczna jest 
powszechność ich wyznawania. 

Teraz taki rząd robotniczy angielski 
nie może całkowicie w czyn wprowadzać 
teorji socjalistycznych, mając do czynienia 
z państwami nacjonalistycznemi, tak jak 
nie może człowiek uczciwy, który się do
.stał między szubrawców, stosować wszyst
kich swoich pojęć o uczciwości, jeżeli nie 
chce zginąć. Z tego też względu socjaliści 
angielscy, jak i demokrlici francuscy, zmu
:szeni do tej sytuacji, często wychodzą z 
założeń ściśle egoistyczno-narodowych miast 
()gólnoludzkich. 

Stąd też różnica w poglądach polity
ków Anglji i Francji. Nadzieje jednak pra
~icy na rozbicie konferencji Londyńskiej 
'Zawiodły. Dzięki taktowi Mac Donalda i 
Herriota uzgodniono prawie wszystkie pun
kty sporne. 

Reakcja europejska chwyciła ' Się osta
tniego sposobu powaśnienia Francji I Anglji. 

Mianowicie bankierzy amerykańscy i 
angielscy, którzy mają udzielić Niemcom 
pożyczki, poczęli stawiać Francji warunki, 
-godzące w jej interesy, grożąc że w prze
dwnym razie me dadzą pieniędzy i unie
możliwią odbudowę gospodarczą Europy. 

Cel tych żądań jest jasny. Między
n:uodowa finansjera chce zrazić Flancję do 
porozumienia pokojowego z innymi naro
dami. 

Ale reakcja nie osiągnie swego celu. 
Blizld już jest ten czas gdy uświadomienie 
:socjalistyczne ogarnie większość krajów 
przem ysłowych. 

Wtedy będzie można zrealizować u
.strój sOCJ alistyczny w całej pełni. a reak
eja ścieśniona w niewielu państwach, nie 
będzie mogła załatwiać swych brudnych 
jntert'sów na terenie polityki międzynaro
dowej, dlatego że będzie otoczona zewsząd 
-państwami o rządach lewicowych, tak jak 
teraz właśnie nie może rozwinąć swych 
lllanów rząd socjalistyczny Mac Donalda, 
gdyż ma do czynienia wiecznie z rozmai
lego rodzaju Mnssolinimi i Primo de Ri
verami. 
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Prlu l ofiarami na UlU kapitału. 
"Zgromadzeni podneszą najo

strzejn:y prote.t przeciw rozporządze
Iliom Rząd .. , które oznaczają dalsze 
pogorszenie posiadanych dotychczas 
zdobyczy socjalnych. Zgromadzeni wy
rzekają się tej wątpliwej przyjemno'
ci być traktowani jako wybawiciele 
zagrożonych interesów międzynarodo
wego kapitału, ponieważ w ten spo
sób dla społeczeństwa nic dobrego 
nie wypłynie". 

(Wyjątek z rezelucji 9rzyjętej 
Ila zebraniu Konferencji Rad Załogo
wych na G. SlązJu w dniu 20 lipca 
1924 r.) 

Klasa robotnic;a, ten największy ka~ 
pitał społeczeństwa, jego twórczość, obro
na i podpora, zawsze stawała się ofiarą 
- w formie anioła wybawiciela - czy to 
w czasach najazdu bolszewickiego, czy 
też sanacji skarbu i temu podobnych 
chwil. Ale klasa robotnicza stawała wów
czas ofiarnie na zew całego społeczeń
stwa. Nalrładane nań obowiązki wyko
nywała cicho, cierpliwie - dla wspólnej 
idei. 

Nadeszła jednak chwila, w której 
klasę robotniczą. jej ofiarność chce wy
zyskać jedna tylko część społeczeństwa, 
reprezentowana przez wielki przemysł i 
kapitat Wyzyskać do ostatniej kropli 
krwi i potu robotniczego-ta część spo
łeczeństwa, dla której niema ofiar dla 
społeczeństwa - dla której istnieje tylko 
osobista korzyść . 

Całe szeregi lat upłynęły dla klasy 
robotniczej- w nędzy i głodzie. Nikt nie 
myślał i nie myśli o tem że proletarjacka 
choroba, suchoty trzebią szeregi robotni
cze, że setki tysięcy dzieci robotniczych 
umiera bez pokarmu matki, że tysiączne 
rzesze dzieci niedorozwiniętych i okale
czałych cieleśnie uzupełniają zwarte sze
regi żołnierzy pracy - że karłowacieje 
społeczeństwo. 

O tem kapitał nie myśli! Ale pod
nosi wielki alarm. woła na ratunek wów
czas gdy jego kolosalne zarobki mogą 
się:'umniejszyć. Wzywa wówczas, przez 
się wyzyskiwaną, klasę robotniczą, by 
poświęcała dla kapitału wszystko co 
posiada. 

Normalnie klasa robotnicza wie jak 
odpowiedzieć tym największym wyzyski~ 
waczom. Klasa robotnicza sama załatwi się 
ze swymi wrogami. 

Ale zachodzi fakt rc,żącej niespra
wiedliwości społecznej. Po stronie kapi
tału staje rząd. Indyfinuje się ratunek 
kapitału z koniecznością ratunku społe
czeństwa - państwa. 

R:Qd który w każdym wypadku 
opiera się o masę ludową. miast Jej 
przyjść z wydatną pomocą. staje po stro
nie tych którzy przez pierwsze lata nie
podległości, bez żadnych zastrzeżeń ciąg~ 
nęli olbrzymie zyski z państwa i ze skar
bowych pieniędzy. 

Rząd, opierając się na wyniku ba
dań komisji dla stwierdzenia kryzysu, 
przyszedł z wydatną pomocą kapitalistom 
znosząc rozporz~dzenie o B-godz. dniu 
pracy dla hut żelaznych i metalowych, 
z tem ograniczeniem. że w tych przed
siębiorstwach i dla tych kategorji robot
ników, które już przed wojną mniej jak 
10 godz. pracowały, obecnie również 
dłuższej pracy narzucić nie dozwala. 
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Pozatern rozporządzenie o zniesie. 
niu 8 godz. dnia pracy na G. ~Iązku 
obowiązuje jedynie na trzy mIesiące i 
może być każdego czasu znies'ione. 

Mimo tej słodkawej pigułki dla ro
botników, pracodawcy otrzymali to, do 
czego ~już tak dawno, nie przebierając w 
środkach systematycznie dążyli. Zrobili 
pierwszy wyłom szykując się do dalszych 
ataków, z widokiem zwycięstwa, bo sfe
ry rządzące mają po za swoją stroną. 

Ze ich ataki nie są tylko przewi
dzeniem naszego umysłu dowodzą stara
nia kapitału Górno Slązkiego o obniżenie 
płac robotniczych przy przedłużeniu dnia 
pracy. 

Klasa robotnicza znajduje się w roz. 
prężeniu. Wojna kilkoletnia, głód. nędza 
powodowana kilkakrotnie wytwarzanymi 
kryzysami, rozluźniła zwarte szeregi ro
botnicze. Brak wiary w własne siły doz. 
walają na ustępstwa. 

Czynności tak zwanych partji robo. 
tniczych wprowadzają zamęt w umysłach 
robotniczych. Ci którzy się mienią ob
rońcami proletarjatu, czynią mu stale i 
systematycznie szkody. Czelność ochyda 
ich sumienia, nabaWia uczciwego czło
wieka obrzydzenia. 

N.P.R. i Chrześcijańska demokracja 
w miłosnym uścisku zlepienia z kapita
łem zdradzają klasę robotniczą na Gór· 
nym Slązku. 

Ten sam Korfanty dyrektor spółek 
akcyjnych na Górnym Slązku stara się 
o przedłużenie dnia pracy, stara się każ· 
dą bronią wyzyskać ostatnie soki z ro
botnika, a potem ma czelność zwoływać 
wiece protestujące przeciwko przedłuża .. 
niu dnia pracy. 

Farbowany lis, człowiek bez sumie· 
nia, otumania klasę robotniczą z jednej 
strony, a zdrugiej wpycha ją w otchłań 
nędzy. 

Klasa robotnicza ma w swym po
siadaniu broń dostateczną do obrony 
swych praw. jednak nie chce z niej ko
rzystać. Bronią tą są zwartę szeregi ro· 
botnicze silnie zorganizowane placówki 
proletarjackie. 

Dość otumanień wrogów klasy ro· 
botniczej, że winni nędzy swej są robot
nicy, że "ludność" (czytaj kapitał) dąży 
do dobrobytu wszystkich stanów. Interes 
klasowy burżuazji ma swoje własne zys· 
ki na celu i nic z nich nie uroni dla kla· 
sy - robotniczej. -

Dość otumanień że natychmiastowa 
rewolucja przyczyni się dla dobra klasy 
robotniczej. Każdy przewrót nie przynosi 
zysku natychmiastowego, a tylko dykta
turę grup czy jednostek. Klasa robotnicza 
winna ściskać ~we szeregi, solidarnymi 
wystąpieniami zmusić opornych kapitali. 
stów do ustępstw. solidarne wystąpienie 
proletarjatu zmusi rząd do zmiany swego 
wyczekującego stanowiska, i do wybit
nego przyjścia z pomocą klasie robo
tniczej. 

Nie może mieć miejsca by jakiś pan 
Kon, "królik manufakturowy" mógł wo
dzić za nos przedstawicieli rządu, i 7000 
ludzi rzucać na los nędzy i głodu. takie 
wypadki winny być natychmiast zała
twione. nie na korzyść jednego człowie· 
ka kosztem tysięcy ludzi. 

Jedno narazie wyjście, silna, pewna 
swych celów i zadań organizacja robQ-
tnicza. LemIesz. 

, 
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Orzeczenie sądu. 
o urlopach wypoczynkowych dla pra

cowników. 

Dnia 18 b. m. odbywały się w Kra
kowie w sądzie przemysłowym rozprawy o 
odszkodowanie za urlopy wypoczynko
we dla pracowników piekarskich, zatru
dnionych u piekarzy w Krakowie. 

Otóż majstrowie piekarscy, wycho
dząc z założenia, że pomocnik (parobek), 
zatrudniony w piekarni, nie jest praco
wnikiem, którego należałoby brać w ra
chubę jako owego piątego pracownika 
(warunek uzyskania urlopu w przedsię' 
biorstwach zatrudniających ponad 4 pra
cowników), kategorycznie odmawiali za
płaty względnie udzielenia płatnego ur
lopu wypoczynkowego zatrudnionym cze
ladnikom piekarskim. 

Sąd przemysłowy pod przewodni
ctwem sędziego sądu okręgowego, dr. 
Stołyhwy, przy udziale asesora Romual
da Aksmana z grona pracodawców, i 
asesora Jana Schindlera z grona praco
biorców, stanąwszy na stanowisku, że 
pomocnik (parobe':), zatrudniony w pie
karni, do noszenia chleba, mąki, rąbania 
drzewa, noszenia wody, rozwożenia chle

lO DZ I A N I N 

rokowań o konkordat, oraz aby powia
domił komisję o treści projektu kon
kordatu. 

Przyjęto jeszcze rezolucję dr. Putka, 
aby rZlld przeprowadził oszacowanie 
dóbr martwej ręki (kościelnych), celem 
nałożenia na użytkowników tychże dóbr 
stosowanych podatków na utrzymanie 
duchowieństwa, niedostatecznie upolla-
żonego. 

O te postulaty, t. j. o przedłożenie 
Sejmowi konkordatu i o uniemożliwienie 
agitacji politycznej po kościołach, sej
mowy klub ua~z walczył od szeregu lat. 
Wreszcie większość Sejmu stanęła na 
stanowisku państwowem, nie ulękła się 
teroru klerykalnego i boleśnie uderzyła 
po klerykalnych łapach. Teraz chodzi 
tylko o czyn: Chodzi o to, żeby te rezo
lucje nie zostały martwą literą. Chodzi 
o to, aby wola Sejmu została wykonana: 

ląrlamy natychmiastowych energi
cznych zarządzeń przeciwko polityce w 
kościołach i obchodach religijnych. 

lądamy natychmiastowego przedło
żenia konkordatu. 

llldamy oszacowania dóbr kościel
nych. 

nIe wolno komuniście, 
to wolno księdzu. 

ba etc.. robót zmierzających do spienię- Co 
żenia pieczywa, jest także pracownikiem, 
zatrudnionym w przedsiębiorstwie pi e
karskiem, a wskutek tego, gdy oprocz 
niego jest jeszcze zatrudnionych innych Co się dzieje z księdzem Oraczewskim? 
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mi i fabrykantami. l'Iatychmiast po przy
jeździe informował się u przedstawicieli 
robotników o -wystawionych przez robo
tników żądaniach i zaznajomiwszy się z 
nimi, wyraźnie oświadczył, że żądania 
robotników są słuszne, i że będzie je 
popierał. W toku dalszych pertraktacji 
poparcie to, z powodów, że jakoby fa
brykanci o zwyżce nie chcą słyszeć, na
tomiast żądają zniżki zarobków, zostało 
ograniczonem do utrzymania zarobków 
przedstrejkowych. 

Jak się to poparcie przedstawiało w 
rzeczywistości, wyszło na jaw na jednem 
z posiedzeń z fabrykantami, w sprawie 
płac dla wyszywaczek, na którem fabry
kant p. L. wyraźnie oświadczył, że pod
wyższać zarobki im rząd zabrania, i o
becny w czasie strejku przedstawiciel 
rządu p. Wojtkiewicz określił stanowisko 
rządu do zarobków robotniczych, że za
robki nie wolno podwyższać, natomiast 
trzeba ich obniżyć i że w tym kierunku 
p. Wojtkiewic7 nalegał na fabrykantów. 

Pytamy się publicznie Ministerstwo 
Pracy, czy p. Wojtkiewicz otrzymał po
dobne zlecenie od Rządu? Nie chcemy 
jeszcze temu wierzyć, ażeby rząd skrycie 
przez swoich przedstawicieli stronniczo 
występował przeciw robotnikom. 

Prosimy posłów socjalistycznych o 
interpelowanie rządu w tej sprawie. 

K. Sokołowski, 
~ekretarz Zw. rob. przem. włóknistego 

w Bielsku. czterech robotników w tem samem przed- Nowojorski "Nowy Swiat" pisze: 
aiębiorstwie, przeto wszystkim tym pra- W "Rekordzie" detroickim czytamy z * * * 
co~nikom należy się płatny urlop, wzglę- racji obc~odu 30-letniego istnienia. S~o- Niestety, podobne wypadki zbyt 
dme zapłata za t!lkowy .. , . j warzyszema ~Olsko-RZymSko-Katohckle-1 często się powtarzają. Ostatnio, mieliś-

W ten sposob wYJasmoną została go co nast~puJe:. . my możność zaobserwować to zjawisko 
ustawa o urlopach, wyp~czynkowych tym "Bankiet zacz,ł Się o godz. 9 w~e- na gruncie łodzkim. Stanowisko to, wi-
pr~coda,:wcom, kt?rzy I pod względem czorem. Przy głown!m .stole, usta,:wlo- docznie fabrykowane jest z góry, gdyż 
zahcz.e~la po~o~mk~ (parob~a) do pr~- ny~ pod sceną,. zaSIedlI następuJący: inaczei zachował się główny inspektor 
co~n~kow mIelI meuzasadmone wątph- w srod~, .ks. blskup~sufr~gan Plagens, pracy p. Klott podczas pertraktacji z 
WO~CI, a d?tyczące, r~zprawy sąd~we ?-a- po leweJ, ~~go. strome zas; adw. Leo- drukarzami w Warszawie. Pisaliśmy o 
konczyły Się pomyslme dla pracoblOrcow. p~ld Koscmsk!, . pr.zewodmczący. ban- tem w poprzednim numerze. Widocznie 

Francisllek Kubanek kletu, ks. W ozmckl, selcretarz. biskupa Ministerstwo Pracy postanowiło pomagać 
prezes Związku asesorów Sądu Ga~ag~ara, ks. Gann~s, poczmistrz de- panu Wierzbickiemu (prezes przemy-
przemysłowego w Krakowie. trol~kl. John W. S~mth, ks. dr. Bortno- słowców). 

wskl, K. CzarneckI, prezes Izby Re- Do sprawy tej tak ważnej, nieba-
prezentantów Stow. P. R. K., ks. dr. wem powrócimy. II/.1.I.I1111111111111'1111111111111111111111111111[111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111. 

!Iim stwierdził, że kler używał ambol 
dla teł ów agitatyjnytb. 

Czesław Oraczewski, niedąwno przy- :::::::============:=====:==:=::::::=============== 
były z Polski i dr. Gruszka, konsul 
Rzeczypospolitej Polskiej". Rada -m. Krakowa 

Że gromadka wydziałowców i kle-

Podczas trzeciego czytania budżetu 
została uchwalona następująca niezmier
nie ważna rezolucja tow. Czapińskiego: 

"Sejm wzywa rząd, aby przez pod. 
władne mu organa oraz w porozumie
niu z episkopatem uniemożliwił wyzy
skiwanie ambony, religijnych instytucji 
lub obchodów dla celów politycznych, 
w szczególności zaś do agitacji anty
państwowej" . 

rykałów ściganego przez władze polskie 
za organizowanie zamachu stanu w osta
tniem pogotowiu Patrjotów Polskich, ks. 
Oraczewskiego honoruje - to nic dziw
nego. Ale z jakiej racji w towarzystwie 
takiem przebywa konsul Rzplitej dr. Gru
szka, który nie może nie wiedzieć, kto 
jest ks. Oraczewski i dlaczego poszuki
wany jest przez prokuratorję państwa w 
Polsce"? 

W ten sposób Sejm stwierdził, że Pomoc i bezstronność 
w Polsce nadużywa się ambony dla agi- . . . . 
tacji antypaństwowej. Sejm zerwał wre-I prz~ds~a~Iclela Mmlst~rstwa. pracy p. 
8zcie z biernością wobec dzikiego roz- W.oJ~kleWlcza w ostat~lm. strejku ro~o
politykowania naszego duchowieństwa . i tnlkow przemysłu ~ło~nIstego w Blel-
wyraził wolę większości narodu, aby w sku-BlałeJ. 
imię interesów Państwa położono wresz- · Związek Zaw. rob. Przem. włókni-
cie kres nadużywaniu religji do celów stego oddział w Bielsku, komunikuje nam 
politycznej agitacji reakcyjnej. co następuje: 

Następnie przyjęto analogiczną re- Pan Wojtkiewicz, jako przedstawi-
~olucję tow. Czapińskiego i dr. Putka z ciel Ministerstwa Pracy, przyjechał do 
.. Wyzwolenia", wzywające ' rząd, ażeby Bielska w trzecim tygodniu strejku, ce
złożył Sejmowi sprawozdanie o stanie lem zapośredniczenia między robotnika-

rozwiązana. 
W ubiegłym -tygodniu decyzją mI

nistra spraw wewnętrznych rozwiązano 
radę i magistrat m. Krakowa. Kierownic
two gminą objął desygnowany komisarz 
rządowy. Szersze motywy, dla których 
rozwiązano zarząd gminy Krakowa, na
razie nie są nam znane. Jest faktem i to 
niezbitym, iż rząd przez tego rodzaju za
rządzenia ignoruje samorządy miast. 
W Małopolsce, na 6,975 gmin, miejskich 
i wiejskich jest obecnie 2300 komisarzy 
rządo wych; niemal wszystkie większe 
miasta jak Tarnów, Przemyśl, Jarosław, 
Tarnopol, Stanisławów, Stryj, Sambor, 
Kołomyjali t. d. są rządzone przez komi
sarzy. 

W większych zaś miastach jak 
Lwów, Kraków, rady miejskie- działają 
na zasadzie przewojennych wyborów. 
Aby upozorować demokratycznym wy
glądem rady, dokooptawano mianowań
ców z różnych stronnictw. Tego rodzaju 
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rady miejskiej nie są rzeczywistymi przed- zasadzie spisów robotników po fabrykach, 
stawicielami gminy miejskiej, zaś rz"d przyczem większe fabryki układają spisy 
prZy laea okazji, z tege rodżaju opinj" same, a w mniejszych policja i po skon
obywat li nie liczy się i stosuje szykany. trolowaniu segregowane. Wypłata zapo-

Metody min. spr. wewn. doprowa- móg rozpocznie się po ostatecz_em 
dzaj" do tego, iż w Małopolsce, nawet ustaleniu list i wyznaczeniu lokali, co 
ten pseudo-demokratyczny samorz"d zni- miało nastąpić dzisiaj. 
ka z horyzontu, zaś na jego miejsce Enperowako-chjeńska ndobroczyn-
przychodzi dyktatura komisarzy. ność". Magistrat łódzki postanowił zre-

Dla nas wniosek z tego jest jasny. dukować 300 robotników plantacji miej
Klub nasz poselski musi dołożyć wszyst- skich, przyczem w sobotę ubiegłą wy
kich wysiłków, aby tak dłcgo wałkowa- mówi.no pracę 80 robotnikkom, w bie
ną w różnych komisjach ustawę samo- żącym tygodniu zredukuje się 30 proc., 
yz"dową nareszcie Sejm uchwalił. a w przyszłym resztę. 

Nawet tak prawicowy zjazd Zwi"zku Zredukowani robotnicy wciągnięci 
Miast Polskich, odbyty w roku ub. w Ka- zostaną na listę bezrobotnych i w ten 
"łowicach, był pewny, iż rady miejskie sposób magistrat otrzyma siły robotnicze 
:z dniem l stycznia 1925 roku rozpoczną po 3 zł. dziennie i to za pieniądze rzą 
,działalność w całej Rzeczypospolitej już dowe. 
na zasadzi~ uchwalonej dla całe.go pań- Niech ci, którzy głosowali na ósem
:stwa nowe) .usta~y sam~.rząd.owe): . ·kę i siódemkę podziękują swoim "wy-

.. ~e~nakze dZI';lłalnosc Sejmu I ko.ml- brańcom" za troskliwą opiekę i sku-
.8): mowl nam co mnego. Z uchwalemem teczną akcję oszczednościową ... 
'ustawy dłużej czekać nie można. Od- . '. . . . 
kładanie uchwalenia ustawy samorządo- .• Wazne dla .~"JezdzaJł\cych rob~t
wej jest ignorowaniem i lekceważeniem mkow. do franc~l. Wobe~ p~wtarza)ą
w najwyższym stopniu interesów zarów- cyC? Się samod~~elnych ~y)az?ow robot
no gmin miejskich jak wiejskich. mkow ?O F~ancJI bez p~are~mc:twa urz~-

du, posredmctwa pracy I opieki nad w y-

z zycla Partji. 
chodźcami, czy też specjalnej misji fran
cuskiej do pracy, urzędującej obecnie 
w Polsce ostrzeaa się przed podobnemi 

Baczność Lewa! wyjazdami, gdyż wielu robotników naraź a 
W poniedziałek, dnia 28 b. m. o g. to na poważne straty i rożne formalno-

7 wiecz. w lokalu dzielnicowym przy ul. ści, których mogliby uniknąć przez zwró' 
Juljusza 2R odbędzie się nadzwyczajna cenie się przed wyjazdem do którego-
konferencja członków sympatyków kolwiek z tych biur. 
P. P. S. . Magiatracka robota. Pamiętamy 

o liczne punktualne prz~bycle f wszyscy kiedy to z początkiem wiosny 
prosI Komitet. Magistrat wydawał łokciowe komunikaty 

Baczność Czerwona! do prasy, gło!'lząc jak to w tym roku do-
W sobotę, dnia 26 b. m. o godz. Ó prowadzi bruki do należytego stanu i ile 

wiecz. w lokalu dzielnicowym przy ul. to ulic będzie wyłożonych kratką grani
Wólczańskiej 196 odbędzie się zebranie tową. I rzeczywiście już w maju zaczęto 
członków dzielnicy. zwozić kostkę granitową na ulicę Prze-

Uprasza się Q liczne i punktualne jazd. Myśleliśmy, iż to samo Magistrat 
przybycie. Komitet. robi na innych ulicach, lecz daremnie 

List do Redakcji. 
szukaliśmy drugiej ulicy w całej Łodzi, 
gdzie zwożonoby kostkę granitową, jedy
nie tylko ulica Przejazd miała otrzyma:ć 

T owarzyszu Redaktorze! ten dar Magistratu. I oto okazuje 'ilę, 
Doszło do mojej wiadomości, źe iż tę jedną jedyn~ uliczkę i to tylko od 

Sejmowi polskiemu przedłożono interpe- Piotrkowskiej do Kilińskiego narodowy 
lacje i protest komunistów przeciw "bia- Magistrat jeszcze nie zdążył zabrukować. 
temu terorowi w Polsce", i że ten doku- Gdy to piszemy, roboty są wstrzymane, 
ment nosi między innymi podpisami i gdyż brak Jest kamieni, a ulica cała leży 
moje nazwisko. rozkopana. T ak oto kilkadziesiąt me-

W obec czego oświadczam, że do- trów ulicy Magistrat układa już dwa 
kumentu specjalnie w tym celu nie pod- miesiące. A kiedy sk0l1czy? 
pisywałem, natomiast podpisałem na wie- Ksiądz zabił kobietę. W środę, 
cu protestacyjnym w Łodzi, przeciw re- dnia 16 lipca r. b. w parafji Janowiec, 
presjom i ograniczeniu wolności sumienia gminy Oblassy, starostwa Kozienickiego, 
w Polsce rezolucję wiecową, nigdy zaś ksiądz Józef Łobudziński (wikarjusz) zabił 
nie podpisałem żadnego dokumentu dla z rewolweru Katarzynę Piotrowską, w wie
zagramcy, am żadnej komunistycznej ku lat 50, gospodynię ks. prałata Czer-
broszury. , wińskiego z tejże parafji. 

B~dąc zdecydowanym wrogiem wszel Gdyby zbrodni dokonał kto muy, 
kiego teroru przeciwko wszelkim partjom z pewnością siedziałby w areszcie, ale że 
politycznym. muszę mimo to uważać pod- uczynił to ksiądz, to sobie zamieszkuje 
pisanie mnie na wspomnianym dokumen- w pokojach, w majlltku Oblassy ... 
cie za nadużycie mego zaufania. Zaznaczyć należy, iż wspomniany 

Z socjalistycznym pozdrowieniem ksiądz w czasie wyborów do Senatu ob-
Alek3Y Rżew3ki. jeżdżał wsie okoliczne w towarzystwie 

~~ studenta z Uniwersytetu Warszawskiego 

Kronika. 
Zapomogi dla bezrobotnych. Ma

.istrat przystąpił do układania list bez
robotnych. Listy te 81l sporządzane na 

i namawiał gospodarzy do głosowania na 
ósemkę. 

Pasek aportowy. Sport piłki noż
nej zyskał dziś tak szerokie rozpowszech
nienie, że jak dawniej chór, teatr i wy-
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cieczki, tak dziś "mecz" jest na ustach 
dziesiątlców tysięcy żądnej wrażeń mło
dzieży, a nawet starszych widzów, dla 
których zręczność i wprawa stanowią 
przedmiot największego zainteresowania. 

Nie mamy wcale zamiaru zwalczać 
sportu piłkarskiego ze względu na jego 
ustaloną już wartość pod wielu wzglę
dami. Musimy jednakże podnieść jak
najbardziej stanowczy protest przeciw 
horrendalnie wysolcim cenom, jakie są 
pobierane za wejście. 

W Anglji, tej kolebce piłki nożnej, 
istnieją boiska, które mogą pomieścić 
do 100,000 ' publiczności, przyczem cena 
wejścia jest tak nizką, iż nawet najmniej 
zamożni mogą sobie pozwolić na taką 
przyjemnosc, a nawet bardzo często 
można zobaczyć zupełnie bezpłatnie roz
grywki pierwszorzędnych drużyn. 

U nas wprawdzie tak obszerne boiska 
jeRzcze wcale nie istnieją, ale też nie 
mamy tak znakomitych sportowców, 
źeby aż 100,000 tłum chciał ich jedno
cześnie oglądać, gdyż sport piłkarski 
w Polsce rozwinął się najpóżniej, czem 
się też tłumaczy fakt, że zwycięstwa polskie 
na turniejach międzynarodowych można 
na palcach liczyć. 

Jak więc tłumaczyć zjawisko, że 
na przeciętny match drużyn A-klasowych 
organizatorzy wyznaczają ceny za wej
ście 3, 5, a nawet jeżeli gwiazdy wska
zują że będzie powodzenie - 7 lub 9 zł. 
nie mówiąc o miejscach siedzących i try
bunach?1II Przecież kino, teatr i inne 
imprezy, które ponoszą kolosalne koszta 
na urządzenie przedstawienia, dają 
wygodne miejsca za l złoty na przeciąg 
nie 1 i pół lecz 4 do 5 godzin wieczo· 
rowych I Wszakże uczestnicy /lry człon
kowie drużyn nie otrzymują żadne/lo wy
nagrodzenia, a w najlepszym razie zwrot 
kosztów podróży i kostjumy, cały zaś 
dochód wpływa do kasy zarządu danego 
klubu sportowego i używa się na jakieś 
bliżej nieznane cele. 

A chodzi tu o sumy niemałe. gdyż przy 
powodzeniu liczba widzów waha się mię
dzy 5 a 10 tysiącami. Czyż w takim 
tłumie niema robotnilców? Gdy więc jest 
to impreza, licząca na powodzenie ma
sowe, a więc i klasę robotniczą, doma
gamy się od czynników miarodajnych 
oraz Ł. Z. O. P. N. wyjaśnienia i zara
dzenia złemu boć nie wolno pobierać 
za wejście 3 zt, gdy zarobek robotnika 
obarczonego rodziną wynosi przeciętnie 
5 zhtych dzienni~. Jest to zwykłe pas
karstwo i wyzysk. 

W razie gdyby nasz apel nie od
niósł pożądanego skutku, wezwiemy całą 
klasę pracującą do omijania z reguły 
wszystkich .. meczów" na które cena 
wejścia będzie wyższą ponad l złoty, 
wszystkich zaś towarzyszów i ich doro
sle dzi~ci do skierowania swego zainte
resowania na T. U. R., ktory daje tań
uą (bo bezpłatną) i godziwizą rozrywkę. 

Kronika T. U. R. 
Wycieczka w okolice Tomaszowa. 

W dniu 27 lipca r. b. Łódzlei Okrę
gowy Wydział Młodzieży T. U. R.. orga
nizuje wycieczkę w okolice Tomaszowa 
nad Pilicą. 
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Wolna trybuna. 
KlaS7 uprz7wile}owane. 

Klasą uprzywilejowaną nazywamy 
tę grupę ludzi, którzy w społeczeństwie 
kon:ystają z wyjątkowych praw i pod 
osłoną tych praw mogą robić rzeczy, za 
które innym jednostkom groziłaby ciężka 
kara. 

W systemie kształtowania .i~ spo
łeczeństwa, klasy uprzywilejowane rodzą 
.ię przewazme przy wybitnej pomocy 
siły z pominięciem prawa obowiązujące
go wszystkich obywateli. 

W czasach niemających z kulturą, w 
pełnym słowa znaczeniu, nic wspólnego, 
w czasach kiedy nauka zjednoczona by
ła tylko w ręku organizacji religijnej, 
klasą uprzywilejowaną byli kapłani. Wła
dzę prawodawczą i wykonawczą mieli 
w 8wych rękach królowie czy cesarzo
wie, lecz faktycznie życiem miljonów lu
dzi rządzili' kapłani. 

W różnych krajach, zależnie od wa
runków ekonomicznych, klasą uprzywile
jowaną były rozmaite stany. W Polsce 
do czasów elekcji (t. j. w)l'boru króla 
przez 8zlacht~) klasą uprzywilejowaną 
byli magnaci, a następnie szlachta. W 
Niemczech przez dłuższy czas taK znani 
"raubritery"-rycerze rozbójnicy. W mia~ 
stach nadmorskich, a prowadzących han
del-bogaci mieszczanie i. t. d. 

Przywileje pewnych stanów opiera
ły się zawsze na bezkarnej możności nie 
zastosowania 8i~ istniejącemu prawu, o
bejście go bez żadnej dla siebie ujmy i 
uszczerbku. 

W Polsce za zabójstwo chłopa pan 
płacił znikomą grzywne, lub odsiadywał 
krótko-trwałe więzienie - chłop zaś za 
zabojstwo szlachcica płacił swą głową. 

Panu wolno było siecz rózgami cia
ło chłopa aż do pozbawienia go życia
bezkarnie, chłop za podniesienie ręki na 
pana-ginął natychmiast. 

Panom uchodziło bezkarnie, gdy 
gniewni na siebie, czynili najazd na swe 
włości i palili je mordując, Bogu ducha 
winnych, mieszkańców wsi i miasteczek. 
Chłop za cichy , wyraz niezadowolenia 
ginął na palu. 

Jeśli się rozchodzi o przykład stra
sznego bezprawia za ohydne mordy to 
należy przypomnąć czasy świętej inkwi~ 
ZYCJl. 

ŁODZIANIN 

W wieku XV po rozłamie w koś
ciele katolickim powstałym na skutek 
energicznej walki reformatorskiej zapo
czątkowanej przez Lutra, powstał zakon 
Jezuitów, przeznaczony do szerzenia wia
ry katolickiej, W jaki sposób to szerze
nie odbywało si~, to nikt z obecnych, 
mających najgorsze instykta sadystyczne, 
nie mógłby sobie na to pozwolić. 

W Hiszpanji, Włoszech, Czechach, 
Irlandji, powstały sądy, mające na celu 
utrzymanie w bogobojności ducha ludu, 
i celem ukrócenia tak zwanego karcer
stwa - wiary w czarownice czary i. t. d. 

Powstała Swi~ta Inkwizycja! W szys
cy którzy jedno choćby słowo wyrzekli 
na dyktatorską władzę dusz i iycia kle
ru, gin~li na stosie spaleni żywcem. Przed 
amielcią zaś poddą.wani byli najokrótniej
szym katuszom. Owczesna wiara w rze
czy nadprzyrodzone była karana bez
względnie śmiercią, lecz znęcanie się nad 
ludźmi i masowe morderstwa na stosach 
uchodziły bezkarnie. 

Piąte przykazanie boskie: .. nie za
bijaj l" było podeptane nogami tych, któ
rzy słowa te głosili jako relikwię naj
świętszą. 

Przykładów jest tysiące I 
Jednak prawo zgodne z ustawami 

państwowymi, a tymbardziej z sumieniem 
ludzkim winno wszystkich jednako obo
wiązywać. 

Zgodnie wszyscy powiedzą: "precz 
z przywilejami" l 

Jednak mimo zgodnego wyrażenia 
zdania o słuszności tego okrzyku w Pol
ace dzieją si~ rzeczy wskazujące, że u
przywilejowanie pewnych grup społecz
nych czy ins' " tucji ma miejsce. 

Wojsko w całym świecie wobec 
ludności cywilnej w czasie wojennym, a 
nawet i w czasie pekoju może obcho
dzić prawo, bez ponoszenia za to kon
sekwencji. 

Policja jest już u nas instytucją u· 
przywilejowaną. Wystarczy wspomnieć 
fakt że w czasi,~ badań nie wolno wy
stawiać na szwank zdrowia aresztowa
nych, a mało to mieliśmy faktów bicia 
aresztowanych, obchodzenia się z niemi 
nie po ludzku. 

Sądownictwo stara się, na słusznej 
podstawie, o samodzielność. Jednak tej 
samodzielności nadużywa, nie dozwalając 
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na krytyk~ swych czynów i sądów. Mu
si być bardzo jaskrawy fakt, wówczu, 
mimo zakazów prasa nie milczy, społe~ 
czeństwo protestuje. W sz~dzie gdzie jest 
siła, tam panoszy się bezprawie. Jaskra
we fakty mamy w Rosji bolszewic.kiej i 
w reakcyjnych faszystowskich Włochach. 

Życie społeczeństw opiera się na 
prawach naturalnych i prawach wytwo-' 
rzonych przez samo życie, zgodnych z 
sumieniem ludzkim. 

Nie powinno mieć miejsca naduży~ 
wanie swej mocy wobec słabszych. De
mokracje całego świata dążą usilnie do usta~ 
lenia linji, w której jednostka społeczeń
stwa może żyć nie narażona na szwank 
cieleśnie ani społecznie. T e fakty win
ny być należycie oświetlane i powinny 
być napiętnowane. Obrona przeciw sa
mowoli jednostki czy uprzywilejowa
nej grupy winna spotkać si~ z odporem 
solidarnej, zorganizowanej a demokra~ 
tycznej cz~ści społeczeństwa. Klasa ro
botnicza, ta najbiedniejsza a wyzyskiwa~ 
na, najwi~ksza część społeczeństwa win
na to rozumieć, winna się organizować~ 
by móc mieć wgląd nad kształtowanieIn 
się praw i nad ich przestrzeganiem. Bo 
wyzyskiwanie samowoli najwięcej ją do
tyczy i na niej się skupia. 

Lemiesz. 

Różne wiadomości. 
Zatopienie kopalni fi Zagłębiu 

Dąbrowskiem. 

W Zagłębiu.. Dąbrowskiem większa 
cz~ść małych kopalń nie wypłaciła ro~ 
botnikom zarobków, za miesiąc marzec~ 
kwiecień, maj 1 czerwiec. Niektóre ko
palnie, Staszic, Wojciech-zostały przez. 
właścicieli zatopione. Alwina II i Szyb 
34 również zatopione. W tych dniach 
odbyła się konferencja z wojewodą kie~ 
leckim, Manteufem w sprawie położenia 
robotników w Zagłębiu Dąbrowskiem. 
Na konferencji tej przedstawiono groźne 
położenie robotników i domagano się 
interwencji województwa w sprawie na~ 
tychmiastowego przyjścia z pomocą rzą
dową bezrobotnym. 

W Zagłębiu Dąbrowskiem 02ó1na 
liczba bezrobotnych wynosi obecnie dwa
dzieścia kilka tysi~cy. 

SANDAŁKI 

Bauoośf t KODHDreDtja I 
Najlepsze i naj tańsze ma· 
szyny do pisania Górnoślą
skiego Tow. Akc. z ogr. odp, 

R'owery, pneumatyki 
skorochody, pantofle do
mowe zakopiańskie pan-
1856 tofle. 

Petersilge 
Piotrkowska 91 

Zaginęła karta od pasportu 
Grzelak Jadwigi, wydana 

z Widzewskiej Manufaktury. 

Cen,,- ogłoszeń: 
Ceny ogłoazell nalety rozumieć 
za wiersz wysokOŚCi milimetra 

Choroby skórne, włoeów, 
weneryczne, moczopłcio
we (n i e m o c płciowa). 
Leczenie światłem (lampa 
Kwarcowa), promieniami 

Roentgena. 
od 9 - 1 i od 4 - do 8. 

Dla pań od .. - 5. 

Zawadzka 1. 
tel. 25-38. 

"PROTOS" 
"ODOMA" 

i .,ALFA" 
maszyny do liczenia 

.. TRIUMFATOR" 
Gwarancja zapewniona. 

Przedsta'Wic:iel: 
J. SlirZ7pliowslii 

Andrzeja lI, m. 16. 

8D~~e:8 

części do rowerów 
hurtowo i detalicznie nabyć. 
można tanio i dobrze u 

~~J T. J. Arnolda, Łódź 
~~----~~ Piotrkowska 191. 

ReparatJ'e wszelkiego !od~a!u: emalj.o~.anie, etc. wykony. 
wane są naJlepIeJ 1 po na)nu:szych cenach. 

Warsztaty: Piotrkowska 115 i 175. 

Miejscowe; Drobne: za wyraz: 5 groszy (najmniej 50 gr.). Dla poszukujących pracy i O zagubionych dokumentach za 
Zwyczajne: Za mil im. jednołamowy 7 groszy. (atr. 5 łam,), komunikaty i nekrologi po 10 grOszy. 

(atrona 3 łam.) Zamiejscowe o 50 proc. i zagraniczne o 100 proc. drożej, 

Redaktor odpow. Al. Nowakowski. Druk Jana Baranowskiego. Łódż Piotrkowlea 109, Wydawca: Łódzki O.K.R.P.P.5. 


